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NOWINY wychodzą codziennie z rana z wyjątkiem niedziel | świąt. 


Słynną KAWE ZDEOWIA, poleconą chlubnie 
przez Wydział krajowy szpitalom i przez powagi 
lekarskie chorym. poleca się wszystkim Paniom 
Gospodyniom. 


many chlubnie wszystkim Paniom tak w Kra- 
ie, jak i w kraju i za granicą ze swych mo- 
mnich i doborowych towarów 
ego Froncza w Krakowie, 
J | 17, posiada największy 
d gastownych parasolek i parasoli, od maj- 
mnicjazych do nejwykwintniejszych pa baje- 
je niskich cenach. Poleca w wielkim wyborze 
i damskie, wonlki, krawaty, żaboty. szaliki, 
ferge i boa. Przybory toałotowe: pudry, mydła 
ptrfufły. Przybory do podróży: kufry, torby, to- 
błi._necesery i setki innych przedmiotów 


M e % rządowo nprawn zakładzie wojsko- 


aukowym em. rotm. Adolfa Kornbergera 
ie, rozpoczynają się nowo kuren przygo 
yożt wstępne 1 główna da egzaminu kwałifi- 


go dln iednorocznej służby wojskowej (In- 
hfnng) w dniu 1 września 1908 


sen NORIS“ 


oygaretowych 
= wstrzynmje szkodliwą nikotynę. = 


KALENDARZ. 


Dzió we czwartek Przemienienie Pańskie. 
Jutra w piątek Kajetan — Pojntrze w sobote 
Emilian. 

Czwartek. 
Teatr. W miejskim: „Faost*, operą w 5 akt 


Gounoda. W Jotnim, w parku krukowskim: 
„Błądna dziewczyna” wodewil w 6 obrazach M 
Linduua i Kronna, 

Piatak. 


Teatr. Miejski zamknięty W letnim, w 
parkn krakowskim: „Na Grzeqórzkach* 
w 4 aktach Fr Domuiku. 


Zaplski c. k, Obserwałoryum astronomicznego w Krakowie 
dnia 5 i 6 sierpnia 
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Pius X. Papież. 
Wybór papieża nie posiada, formalnie 


biorąc. dzisiaj znaczenia politycznego. bo 
Ojciec św. władzy świeckiej został pozba- 


wiony, nie mniej wpływ Ojca św., jako 
najwyższego przewodnika i opiekn- 
na i sędzi rzeszy katolickiej potę- 
żnie zaważyć może na stosunkach polity- 
cznych i społecznych państw i Imdów. Ni- 
gdy może papiestwo nie było tak silne i 
tak wielkiego nie zażywało (nawet u nie 
wierzących) poważania, jak obecnie. Dla- 
tego też świat cały śledził bacznie prze- 
bieg konklawe. scierały się w Rzymie 
wśród kardynałów dwa polityczne kierun- 
ki, reprezentowane przez  przychylnega 
Francyi kard. Rampóllę i przychylnego 
trójprzymierzn kard. Vanutellego.. ale z 
z urny wyszedł mąż ściśle kościelnego du- 
cha, skromny patryarcha wenecki. 

Działalność kapłańska i społeczna no- 
wego papieża. rozwijała się zdała od ku- 
ryi rzymskiej, nie miał też w kołach rzym- 
skich ani zawistnych ani przeciwników, a 
rozgłos cnót jego i wielkiego charakteru 
zjednał mu powszechne uwiełbienie i re- 
nomę nietylko wa Włoszech, lecz i zagra- 
nicą, 


NOWINY 


DLA WSZYSTKIC 


od godz. 7 a rasa da 
ode $ w 


nowy papież pójdzie niezawodnie śladami 
Leona XIII. On również, jak jego wiel- 
ki poprzed ik, przeniknięty jest miłości: 
dla Indu i duchem sprawiedliwości 
społecznej. Leon XIII na szczycie or- 
gamizacyi chrześcijańsko - demokratycznej 
postawił w ostatnich swych enuncyacyach: 
kapłana i wskazał, jako dalsze zadanie, 
odpowiednie przygotowanie duchowieństwa 
da tej misyi. Del Sarto poprowadzi dalej 
to dzieło, pojmuje bowiem nader wzniośle 
ważną misyę kapłańską. Jego zdaniem, nie 
chadzi o to, ażeby społeczeństwa była rzą- 
dzone przez kler: duchowieństwo ma wyż- 
sze zadanie: zapałać dusze miłością do Bo- 
ga i sprawiać przez to, by społeczeństwo 
było do głębi przeniknięte ideałami kato- 
lickimi; nie oznacza to jednak zawrotn ku 
średniowieczu, lecz postęp w przyszłość 

Wybór kardynała del Sarto, który, jako 
nawoobrany papież nosić będzie imię Piu 
sa X, pod względem politycznym oznacza 
kierunek Watykanu pojednawczy i po- 
kojowy. Nowy papież należy da kardy- 
nałów osobiście przychylnych dla dynastyi 
sabaudzkiej i niedalekim był od przyłączenia 
się do słynnych wyrazów kard. ('apece- 
latro, który powiedział 1896 r. „Papież 
udzieli Włochum pocałunku pokojn, nawet 
gdyby miał ponieść ofiarę w tym celn*. W 
czasie zaś zjazdu króla Humberta x cs. 
Wilhelmem w Wenecyi. patryarcha osten- 
tacyjnie odwiedził króla Włoch zjednoczo- 
nych. (jakkolwiek podobno otrzymał z Wa- 
tykanu wskazówkę. aby wstrzymał się ad 
wizyty). Także udział kardynała Sarto w 
uroczystości położenia kamienia węgielne- 
go pod Campanile w Wenecyi wobec 
włoskiego ministra oświaty, świadczył zna- 
miennie a tem, że kard. Sarto chce zała- 
godzić rozłam między rządem włoskim a 
kościołem 

Dla Włoch miałoby to niesłychaną donio- 
słość społeczną i polityczną. A takż dla 
siły i powagi papiestwa byłoby tylko ko- 
rzystne. 

Wogóle zresztą patryarcha wenecki był 
w zapatrywaniach swych powściągliwym 
i nie lubił wygłaszać ich manifestacyjni: 
Nie miał sposobności wykazać zčolnośi 
politycznych i wyjątkowego talentu admi- 
nistracyjnego; ale był zawsze wzorem do- 
skonałości ewangelicznej, podniosłego u- 
mysłu i surowych obyczajów. 

Co do powierzchowności swojej. nowy 
papież jest wzrostu średniego. raczej ni- 
ski, włosy ma mocno przyprószone siwizną. 
Na twarzy maluje się wielka powaga i ni- 
czem nie zamącony spokój, pełen łaga- 
dności. 

Portret, wczoraj przez nas zamieszczony, 
charskteryznja dobrze majestat i pogodę 
duchową Ojca św. 


Jeszcze o katastrofie 
kolejowej 
pod Marcinkowicami. 


Że wykazany onegdaj przez dra Wład. 
Lewickiego „Sparsystem* był przyczyną 
katastrofy kolejowej, potwierdza również 
relacya „Naprzoda*, który pisze: 

„Przy oderwanych wagonach była ohsa- 
dzona wszystkiego jedna hamownica i to w 
lekkim dziesięcio-tonowym wozie. Myśleć o 
wstrzymanin siłą tej hamownicy pędzących 
wagonów było wprost niemożliwością. Przy 
tym snmym pociągu jechała w rezerwie, dla 
oszczędności w charakterze „służbowej regie- 


jazdy” trzech konduktorów w wagonie towa- 


Cena 2 ct. 
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Redaktor | wydawca Ludwik Szczepański 


Za odnosnie dn dom 


placa się 


Rękopisów nie zwraca się 


w Krakowie | Podgórzu: 


Dia zamiejscowych: 
Miesięcznie ] kar, 50 hal 
K inie 4 kor. %0 hal 
Za granicą 


Miesięcznie | mk 50 fen, 
7 franki 50 ct. 


DZIENNIK Ponoc saim ret 


ogłoszenia za zrwartej stre- 
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wież, Ul. św. Ja 
pol „Fawiew” ol 8 r do 3 popol. 
z myjątkiem niedziel i świąt. 


40 b. miesięcznie 


arady prawzej dla wszystkich 


fe w pomielniałki | czwartki 
mi 4—6 wives. w niedziele od 10—12 przedpn. 


Jedyny Polak, biorący udział w wyborze Ojca św. 
ke. kardynał Puzyna (wyjeżdża z Rzymo we wto- 
rek dnia 11 hm.) 


rowym a mie na hamownicach. Gdyby ta re 
zerwa obsadzoną była na wszystkich hamo- 
wnicach, oderwane wagony zostałyby wstrzy- 
mane | katastrofy by nie było. 

„Dla wyjaśnienia, szczególnie dla osób nje- 
znnjących administracyj kolejowej, musimy 
wyttómawzyć staraktor i anaczenie „ałużha- 
wej regie-jazdy*, 

aZ chwilą wprowadzenia systemu oszezę 
dnodciowego przez ministerstwo kolejowe dra 
Witteka, wydano rozkaz, aby absadzuna ha- 
mownice przy towarowych pociągach możliwie 
jak najmniejszą ilością hamowniczych, zaś 
dla wypadko, gdyby okazała się potrzeba u 
życia większej siły hamowniczej, należy brać 
pewną część konduktorów do wagonów pu 
kankowych i prowadzić ich w etacie półału- 
żbowym, tak zwanym „regia“. Charakter „pół- 
słażbowy* pociąga za sobą obniżenie dodat- 
ków milowych (milówek) z 13 halorzy od ki 
lametra na 6 halerzy. Przed tym rozporzą: 
dzeniem wszyscy potrzebni do obsłogiwabia 
pociągu kondnktorzy, byli prowadzeni na je- 
dnym etacie, ale też wszyscy obsadzeni byli 
na hamownicach. 

„Wprowadzenie „regio-jazdy* odbiła się fa- 
talnie na życiu konduktorów, obniżając ich 
dochody miesięcznie © 15 da 20 koron, a nie 
uszczuplając wydatków. Musi bowiem kondn- 
ktor, jadący w „półsłnżhowym* charakterze, 
tak samo jak „pełnosłużbawy” konduktor pro- 
waądzić dwa domy, osobno dła siebie w dro- 
dze, osobno dla radziny. Dla bezpieczeństwa 
publicznego to zarządzenie stało się jeszcze 
szkadliwszem. 

„Ostatnia katastrofa, to właśnie wynik ja- 
zdy „regie”. 

„Przyhamował ten wóz, co tylko sił miał, 
widząc jednakże, że nie wstrzyma biegn u- 
ciekających wozów, salwując swoje życie, sko- 
czył pod szkarpę.... W tej chwili rozpoczyna 
się straszna tragedya, która dowodzi nieudol- 
mości zarządu kolejowego, gdyż na najprost- 
szą rzecz w świecie, tj. oznaczenie kierunkn 
odbiegłych wozów przez sygnały, do dziś dnia 
nie zdobył się”. 


Fotografie, przedstawiające strzaskany 
pociąg zaraz po katastrofie, wykonane na 
telegraficzne zlecen*e redakeʻi „Nowin“ 
przez fotografa „Janina“ w Nowym Są- 
zzo, zamieścimy niebawem 


Były sekretarz staun kordynał Rampolla. 


(Nowy papież, jak donoszą telegramy, 
ten powoła kardynała Ferrate) 


va neząd 


Kradzieże kolejowe. 


Wobec zbliżającego się terminu procesu 
o te kradzieże wzrasta znown w opinji 
publicznej zainteresowanie tę sprawą. 
Proces odbędzie się prawdopodobnie w je- 
sieni b. r. choć świadomi rozległości tej 
sprawy nie prorokują jego rozpoczęcia 
prędzej jak na wiosnę roku przyszłego. 

Dziś nie ulega wątpliwości — bo wska- 
zuje na to śledztwa sądowe że boha- 
terem i osią calego procesu będzie nad- 
konduktor Pilawski. Podaliśmy już o nim 
duża i interesujących bardzo szczegółów 
dziś możemy dorzncić parę nowych. zu- 
pełnie autentycznych, bo toczącem się śle- 
dztwem wykrytych. 


Żywot poczciwego konduktora. 


I tak. Pilawski czuł zawsze dziwny po- 
ciąg do życia klasztornego. Ale nim 
je rozpoczął, wstąpił do więziennego no- 
wicyatn za kradzież. Było to w r. 1881. 
Potem co jednak nie udało się dosta- 
tecznie skonstatować — miał przywdziać 
snkienkę braciszka klasztornego, ale też 
i wtedy odzywała się w nim ponownie 
żyłka mięszania pojęć moje-twoje, A że 
klasztor był biedny, zakonnicy nie mieli 
kuirów wyładowanych biżuteryą, więc p. 
Pilawski urządzał korsarskie ekspedycya 
na dach klasztoru i tam kosztowne mie- 
dziane pokrycie dachu zastępował blachą 
cynkową, a miedź sprzedawał na szmele 
najwięcej dającemu... Także z pozłacanych 
sprzętów kościelnych zdrapywał pozłotę i 
spieniężał ją. 

Rył to więc od najmłodszych lat wybi- 
tny talent operatorski i tylko brakowało 
mu gruntu podatnega i sprzyjających o- 
koliczności. aby się należycie rozwinąć. 
Toć już Rismark powiedział: Die Verhalt- 
nisse machen Leute, co na dobrą polszczy- 
znę przetłómaczone znaczy: sposobność 
robi złodziejem. 

Musiała Pilawskiego za te „restauracye 
kościelne" spotkać jakaś nieprzyjemność, 
bo niedługo potem widzimy ga w War- 
szawie. jako ofiarę galicyjskich prześlada- 
wań politycznych. Tu wstąpił on do stow. 
„Proletaryatu”, a więc hołdował podówczas 
ideom, które. jako karyerowicz kolejowy, 
następnie zwalczał. — Nie da się do- 
ciec, co go od piętna „wor“ na czole o- 
caliło: czy wstrzemięźliwość chwalebna, 


Pod względem zasad społecznych 
niż na wysprzedaży 


Tanini 
anie] sprzedaje nawe po 250 


złr. lekkie, małego rozmiaru powoziki 
pólkryte, skórą wybijane na 4 osoby sie- 
dzenia do zaprzęgu koni, kuców, również 
wózki nowe, lekkie na resorach taflowa- 
ne, welwetem wybite, po 165 złr. uży- 
wane powozy od 125 


Na jesień i zimę polecam już 


Landauery, Landaulety 


(szklane) 


Karety, Kabriolety. 


W SKŁADACH POWOZÓW 


w Krakowie, przy ul. św. Jana 1.30, Bracka 


1. 9 i mi. Szpitalnej 1. 34 (EE teatrn). 


luk też ostrożność nadzwyczajna, dość na 
tem. że cały i nieposzłakowany wraca do 
Krakowa i zostaje braciszkiem w tutej- 
szym klasztorze O0. Jezuitów, którzy byli 
prawdopodobnie zbyt oględni, aby puszczać 
ptaszka na dach — zaczem Pilawski z0- 
staje urzędnikiem kółka rolniczego w Sa- 
noku. 

Snać, że towary korzenne nie bardzo 
przypadały do gustu wybrednemu epiku- 
rejczykowi z pod znaku Merkurego, bo 
wstępuja jako konduktor do kolei łupkow- 
skiej, skąd go miała ta niezasłażone 
szczęście przejąć kolej państwowa pod- 
czas mpaństwowienia kolei łupkowskiej. 
Faktem jest, że Pilawski stał się dla tej 
pierwszej kosztownym kawałkiem inwen- 
tarza hpkowskiego. Dokładne oszacowanie 
jego wartości nastąpi atoli dopiero przez 
zaprzysiężonych rzeczoznawców.  vulgo 
przez ławę przysięgłych. 


Moczulski udaje furyata. 

Pisaliśmy już, że będący w areszcie 
śledczym Moczulski „poszedł po nierozum 
do głowy“ i udaje waryata, ahy na pod- 
stawie niepoczytalności umysłowej wykrę- 
cić się z drapieżnych szponów karzącej 
sprawiedliwości. Gwizdał więc, krzyczał: 
„Abfahrt!*, sapał jak lokomotywa, ale po- 
dejrzliwi lekarze uznawali w nim nie tyle 
„mentecaptnsa", co symulanta. Widząc 
zatem, że robi ze siebie tylko „kiepskiego 
waryata”, postąpił o szczehel wyżej a ra- 
czej — jak powiada Przybyszewski — 
przeduchowił się o jeden naskórek więcej 
i począł być furyatem, Że nim jest, dał 
to poznać lekarzowi więziennemu, drowi 
Schaitrowi, na jego własnej skórze, po- 
biwszy go niedelikatnie. Ale i ten dowód 
ad ocułos nie przekonał lekarzy: kazali 
mu się usprawiedliwiać przed sądem za 
napaść i pobicie „przy zdrowych zmy* 
slach“, 

Rozmiary procesu. 

Po gruntownem zbadaniu faktów, pra 
ces sam nieco się skurczył, Reklamacyr 
o skradzione rzeczy wpłynęło wprawdzie 
aż 60, co jest cytrą w zwykłych, codzien- 
nych stosunkach nawet imponującą, ale 
wobec nadzwyczajnej energii uwięzionych 
pamów konduktorów wydaje się przecież 
trochę nieproporcyonalnem. (hyba. że sę- 
dzin śledczy, dr Marowski. który w 
sprawie wyjechał do Lwowa, stamtąd 
przywiezie nowe jeszcze delikta. 


Biedna biurokracya ! 

% powodu wyjazdu dra Marowskiego 
nasuwa się nam pewna „piekąca* uwaga. 
Równocześnie bawi na urlopie i czterech 
innych sędziów śledczych, między nimi dr 
Trznadel i jego anskultant, tak, że chwi: 
lowo urzęduje. tylko jeden sędzia śledczy: 
Pytamy się, jak om może podałać pracy 
wobec praktyk bogohojnego Krakowa, 
które codzień do nowych dochodzeń do- 
starczają materyałn» Na domiar przesta- 
rzały, jak skamieniały grzyb, formalizm 
biurokratyczny, sędziom śledczym jeszcze 
bardziej utrudnia ich zadanie. Tak np. ro- 
dziny aresztowanych otrzymują połowę 
płacy ich chlebodawców tylko za okaza- 
niem poświadczenia sędziego śludczego. że 
oskarżony aresztowany jeszcze żyje i po- 
świadczenie ta musi być przedłożone naj 


dalej do 3 dnia w miesiącu, pa inaczej 
trzeba się o wypłatę zwracać aż do Dy- 
rakcyi skarbu we Lwowie, co opóźnia zno- 
wu wypłatę na 2—3 tygodni. Ostatnio 
zdarzył się fakt, że przeciążony pracą ów 
jedyny sędzia śledczy wprost fizycznie nie 
był w stanie wydać rodzinom oskarżonych 
takich poświadczeń, a gdy interweniujący 
w tej sprawie adwokat zwrócił się o po- 
moc do wyższej instancyi, ta również o- 
kazała się bezsilną wobec braku sił sẹ- 
dziowskich i radziła się odwołać do pu- 
blicystyki. 

Naszem zdaniem, mankament taki, w pier- 
wszej linii należy do prezydyum sądu, w 
drugiej zaś dopiero do prasy i opinii agó- 
łu. Aleć chyba milej będzie prezydyum są- 
du rzecz taką załatwić intra muros św. 
Michała i energicznie zażądać u władz po- 
większenia sił sędziowskich, niż w sład- 
kiem i głębokiem przekonaniu, że „rząd 
sprzyja krajowi* wyczekiwać. aż -opinia 
hałaśliwie upomni się o namacalne dowo- 
dy tych rządowych sympatyi dla kraju! 


Z księgi głupoty ludzkiej. 
Budapeszteńscy pośrednicy mał- 
zeństw — aresztowani! 

Czytelnicy „Nowin“ przypominają sobie 
zapewne artykuł nasz o szwindlerskich 
praktykach budapeszteńskiego konsorcyum 
do kojarzenia, a raczej rajenia bogatych 
ożenków, które łowców posagowych kara- 
towało w najbezwstydniejszy sposób, aby 
im ostatecznie donieść, że npatrzona dla 
nich bogata panna zachorowała na ospę, 
a jeśli zatwardziałego kandydata i dzin- 
bowatość przyszłej żony nie odstręczała 
od chęci ożenienia się z nią (co przy jej 
krociowym, choć fikcyjnym majątku było 
łatwo zrozumiałem), wtedy pośrednicy ka- 
zali jej umierać na atak sercowy, a nai- 
wnemu aspirantowi do krociowego posagu 
proponowali tę samą historyę i połączoną 
z nią karotę da capo. 

Od kilkn dni ta pomysłowa spółka znaj- 
duje się pod kluczem policyi budapeszteń- 
skiej. Fortele, jakich ci pośrednicy uży- 
wali do wyciągania pieniędzy od łatwa- 
wiernych, a chciwych kamdydatów do hy- 
menn, bndzą szaloną wesołość nawet 
wśród policyjnych funkcyonaryuszy, jak- 
kolwiek pewnem jest, że nie przyczyni 
się ona do łagodniejszego wymiaru kary 
dla dowcipnych „szadchenów *. 

Spółka ta nazywała się Fellner i Gold- 
schmidt, protokałowaną była co najwyżej 
w aktach sądowych, a referencyi o niej 
można było zasięgnąć w policyi. Lokal 
mieli ci wspólnicy w Budapeszcie na Alte 
Postgasse 1, i lukratywny swój intares 
prowadzili od wielu lat a dawał on im 
takie dochody, że i renomowany kantor 
bankierski nie powinien się był ich po- 
wstydzić. Jest rzeczą wprost nie do uwie- 
rzenia, jak mógł tak marny szwindel tyle 
lat prosperować. nieledwie publicznie, 0- 
głaszany w najpoczytniejszych dzienaikach, 
a tak powszechnie znany, że nawet „No- 
winy“ były w stanie przynieść detaliczne 
szczegóły jego oszukańczych manipulacyi, 

Na setki, a można śmiało powiedzieć 
na tysiące os: 
szcie jeden więc 


energiczny człowiek, 


który niepomny własnego ośmieszenia się, 
wezwał policyę, aby zrobiła z tą oszu- 
kańczą bandą porządek. A zresztą nie 
wiadomo: energia to była czy wściekłość 
za uśmiercenie mu tak bogatej żony ? 

Rozumie się, że policya zabrała tym 
panom i księgi handlowe, bardzo skrupn- 
latmie prowadzone, a z nich pokazało się 
dopiero, że firma Fellner i Goldschmidt 
była wprost europejskiej sławy domem 
handlowym, która posiadała klientów w 
najodleglejszych zakątkach świata, nawet 
w Congo i w Peczili, co dowodzi tylko, 
że apetyt na pieniądze jest wszędzie je- 
dnakowy, a gorączka złota grasuje tak 
dobrze nad Rudawą, jak nad Nilem, Mi- 
chiganem, a nawet i nad świętemi wodami 
Gangesu. 

Z tych to ksiąg handlowych wyłania 
się i ciekawa nader statystyka, w jakich 
sterach znajduje się najwięcej łowców po- 
sagowych. T tu się pokazuje, że „metier“ 
powyższe jest dość uniwersalne, że hołduje 
mu i prosty wyrobnik, rękodzielnik, urzę- 
dnik wojskowy (ci są najliczniej w księ- 
gach reprezentowani), magnaci, a nawet 
ministrowie. Ci ostatni zgłaszali się czę- 
sto z półwyspu bałkańskiego, gdzie teka 
minisieryalna i łaska monarsza są lotniej- 
szymi od baniek mydlanych, wskutek cze- 
go bogata żona jest lepszą na starość 
emeryturą od pensyj pobieranych z pu- 
stych kas bałkańskioh 

Że procesem tym opinia publiczna nie- 
zmiernie się interesuje, o tem chyba nie 
potrzebujemy zapewniać. I to pewna, że 
niejeden, wezwany na świadka, wolałby 
drugie tyle dołożyć, ile Fellner i Gold- 
schmid od niega wyłudzili, aby tylko nie 
potrzebował przed sądem za swoją nai- 
łatwowierność świecić oczyma. 


Po powodzi. 


Pod hasłem dorażne* pomocy dla powodzian, 
zorganizowany przy „Czytelni dla kobiet* ko- 
mitet rozpoczął w dniu pamiętnym strasznej 
klęski, bezzwłaczną ukcyę. Nie przestając na 
wykazach zwierzchności gminnych, członkowie 
komiteta objeżożali gminy zalane, rozdziela- 
3ąc chleb i zapomogi najbiedniejszym, nie mo- 
gac niestety dla szezupłośei funduszów abdzie- 
Jić wszystkich potrzebujących. Sprawozdania 
tych naocznych świadków stwierdzają jedno- 
głośnie nędzę okrutną, chałupy porozwa- 
lane, drzwi, okna i podłagi powyrywane, pi 
i kominy zburzone, tak, że nikt nie ugotować 
nie może. Ale bo i nie ma właściwie co go- 

*t« Ciągłe deszcze nie dopuszczają osu- 
mioszkań i odzieży, a ludność boz po=« 
fcieli nie ma nawet słomy dla siebie i bydła. 

Roboty w polu utrudnione, wszędzie albo- 
wiem bagna i hłota, z których zgnilizna się 
jedynie wydobywa. Mimo zakazu starostwa, 
ludność wprowadza się do tych na wskróś 
przemokłych izb, bo niestety nie ma pienię- 
dzy na wynajęcie gdzieindziej mieszkania, 
Choroby więc, jak malarya i tyfus wkraczają 
już bezlitośnie i zabierają liczne ofiary. W o- 
statnich dniach komitet wynsygnował dalsze 
zapomogi i tak: dla Brzegów 100 kor., dla 
Dębnik 80 kor, dla Ludwinowa 40 kor., 
dla Zwierzyńca i Półwsia 60 kor., dla Za- 
krzówka 30 kor., dla Czarnej Wsi 16 kor. 

Wszystko to jednak wobec ogromu nę- 


dzy a szezupłości funduszów jest tylko 
chwilowem zaspokojeniem potrzeb, dlatego 
też dzielna ułodzież akademicka poznaw- 
szy osobiśsie tą nieopisaną nędzę i po- 
życzywszy z funduszów komitetu na pierwsze 
potrzeby podróży, udała się do miejsc kąpie- 
lowych z koncertami mandolinowemi, nie wa- 
tpiąc, że przysporzą fundusze na dalszą a tak 
konieczną pomoc dla nieszczęśliwych. Ponie- 
waż w dalszym ciągu komitet rie ustaje w 
pracy i udzielać pragnie pomocy w nędzy 
tam gdzie ona naocznie stwierdzoną zostanie 
a fundusze zaś wyczerpywać się zaczynają. 
zwraca się zatem do ogółu pubiiczności z g0- 
rącem wezwaniem, aby nie nstawała w do- 
tychczasowej ofiarności i łaskawe datki skła- 
dać zechciała +> „Czytelni dla kobiet* Flory- 
ańska 32, Jub na ręce skarbnika komitetu p. 
Wiktoryi Jaworskiej, Łobzowska 27. 

W dniach ostatnich złożył p. J. K. 24 K, 
p. Zaleska 84 hal, jako resztę pozostałą ze 
sprzedaży rzeczy, oraz hr. Tarnowska z Oho- 
rzelowa znaczną ilość rozmaitej odzieży. 


Z Podgórza donoszą nam: 

Komitet ratunkowy powiatów pod- 
górskiego uchwalił na ostatniem swem po: 
siedzeniu, pod przewodnictwem p. L, Nie- 
dzielskiego zeŚledziejowie, aby kwotę, o- 
fiarowaną przez p. E. Jerzmanowskiego w 
sumie 8000 kor., oraz kwotę 200 kor., ze- 
bruną drogą składek, złożyć na książeczkę 
kasy oszczędności m. Podgórza, wychodząc z 
tej zasedy, iż potrzebujących jomocy jest 
zbyt wiele rodzin, a wobec tego możnaby zn- 


ledwie po 1, 2 lub 3 korony rozdać. Oczy: 
wista rzecz więc, Że takiemi kwatami nie po- 
mogłoby się wcale; a gdy sumy powyższe 


wzrosną z cznaem, jużto oprocentowaniem się, 


jaita dalszemi składkami, bedzie komitet w 
bodaj na przednowku przyjść x tem 
jszą pomocą, 


sada „pomagania na przednowku” 
nie przypada nam do przekonania i wcale 
nas nie entuzyazmuje. Pisalismv jnż tyle 
razy o strasznej, bezbrzeżnej nę- 
dzy wywołanej powodzi sprawozdanie 


komitetu „Czytelni dla kobiet“ malnje ró- 
wnież położenie powodzian czarno na 
czarnem dlatego natychmiastowa do- 


raźna pomoc bodaj małeini kwotami jest 
bardziej na miejscn, niż procentowanie 
pieniędzy na przednowek. 

Przyznajemy, że komitet ma trudne za- 
danie rozsądzenia, komu dać zapomogę, 
a komu odmówić. A dzieją się też i nad- 
użycia. Jako charakterystyczny przykład 
bezczelnego wyzyskn ze strony pewnych 
judywiduów, podamy jutro obrazek „Po- 
wodzianina* wzięty z życia i autentyczny, 
który wykaże, że dla niektórych ludzi po- 
wódź stała się wodnym warsztatem wyda- 
tnego a lekkiego zarobku. 


Co słychać 
P a T Kraków 
w mieście? ania s sierynn. 


Dziękczynne nabożeństwa z po- 
wodu wyboru Ojca éw., odprawiene będą we 
wszystkich kościołach krakowskich i w kate- 
drze na Waweln, 

Do Wieliczki. Dnia 18 sierpnia odbę- 
dzie się wielki zjazd do salin. 


ZAMACH. 


Nowela bułgarska. 
1 


Willa adwokata Stojlkowa w Sofi stała 
śród pięknego, doskcnale utrzymanego o0- 
grodu, a z okien jej raztaczał się wspa- 
niały widok na urodzajne płaskowzgórza, 
ciągnące się aż het ku szczytom Bałkanów. 

Parter willi mieścił kuchnię i mieszka- 
nie służby, piętro zajmowała rodzina wła- 
Ściciela, tu także znajdowała się kance a- 
yya adwokata, w której trzech pisarzy o 
twarzach nad wyraz znudzonych spędzała 
całe dnie nad żółtymi stołami, zabijając 
czas już to kreśleniem różnych wykręta- 
sów, już to pisaniem czułych bilecików 
miłosnych. 

Praktyka adwokacka Stoikowa nie wiele 
jego dependentom również jak i samemu 
mecenasowi przysparzała zajęcia, i docho- 
dy z niej nie wystarczyłyby na prowadze- 
nie wygodnego, a nawet zhytkawnego 
życia. 

Na szczęście przezorny nrawnik ożenił 
się z córką bogatego węgierskiego kupca, 
i, aczkolwiek posag zawiódł nieco jego 
początkowe nadzieje, tem niemniej wystar- 
czył w ciągu pierwszych lat dziesięcm 
ma opędzanie zbytkownych i drogich za- 
cheianek. 


Gdy jednak czas ten upłynął, pewnego 
pieknego poranku Stoikow spostrzegł ku 
wielkiemu sw*mm zdziwienin, że majątek 
żany rozszedł się zupełnie. I oto nieszczę- 
śliwy adwokat znalazłby się był w przy- 
krej wielce sytnacyi, będąc zmuszonym 
żyć tylko kredytem i opędzać się wzrasta- 


jącej liczbie wierzycieli. gdyby nie po- 
myślny zbieg okoliczności, który raz je- 
szcze oszczędził mu trosk o byt mate- 
ryalny. 

Właśnie w tym czasie opnścił ten pa- 
doł płaczu i przeniósł się w lepsze świa- 
ty — brat żony Stoikowa, zostawiając 
córkę i mianując kuratorem jej -znacznega 
majątku szwagra-prawnika. 

Wydatki na wychowanie dziewczynki 
pozwalały zawsze opiekunowi obkrajać 
coś dla siebie — nadto miał testamentem 
zmarłego oznaczone wynagrodzenie dość 
hojne. 

Najzłośliwsi wrogowie adwokata Stoi- 
kowa nie mogli nie uznać, iż zabrał się 
on da wypełnienia nowych obowiązków 
z całem oddaniem. Młodą sierotę przyjął 
jak majserdeczniej w swym demu, i nie 
można było powątpiewać. że zgodziłhy się 
być opiekunem jej i stróżem dóbr ziem- 
skich aż do końca życia. 

Zmarły szwagier. mianując Stoikova o- 
pieknnem swej Tki, ufał mu tak dalece, 
iż interesy wszystkie, lokatę kapitałów 
i ił do jego własnego uzna- 


nia. Rachunek zdać miał wówczas dopiero, 
gdy pupilka dojdzie do pełnoletności, lub 
gdyby wcześniej nieco wychodziła za mąż. 

Odroczenie terminu pełnoletności panny 
nie była w macy Stoikowa, co się tyczy 
jednakże drngiej ewentualności, to wykre- 
ślał ją on zupełnie ze swoich obliczeń. 
Jak tylko czarnowłosa Ilka, będąca pod- 
czas śmierci ojca dopiera podlotkiem, wy- 
rosła o tyle, że mogła już być mowa a 
konkurentach, Stoikow zaczął systematy- 
cznie wpajać w nią przekonanie, że młoda 
panienka jak najdłużej namyślać się po- 
winna. nim zdecyduje się na krok stanow- 
czy i wybierze sobie towarzysza życia. 
I im widoczniej panna Ilka wyrastała na 
jedną + najpiękniejszych kobiet w Safii, 
tem nusilniej wmawiał w nią czuły i tro- 
skliwy opiekun, że na tym marnym świe- 
cie znaleść szlachetnego i bezinteresow- 
nego mężczyznę niepodobieństwem jest 
prawie. 

W młodzieńcach ubiegających się o jej 
względy wuj sprytnie uczył siostrzenicę 
widzieć tylko łowców posagu, ukrytych 
w skórze baranków, którym jednak po 
ślubie wy:osną wilcze pazury. 

Ponieważ panna Ilka. strzeżona jak naj- 
pilniej, nie miała sposobności sprawdzić 
osabiście tych oskarżeń, zmuszona więc 
była przyjmować je na wiarę i kręcących 
się koło niej młodzieńców traktowała w 
ten sposób, iż widocznem było, jak szcze- 


gólna metoda wychowawcza robiła z niej 
wroga mi zn. To też adwokat Stoikow 
był najzupi j pewny swej wychowanicy 
i mimo, iż miała lat 18, dzień składania 
rachunków z opieki, wydawał mu się ko- 
niecznością przykrą lecz bardzo odległą, 
tak odległą, że na razie nie dbał o nią, 
oddając się z całym spokojem zabawom i 
polityce, która była jego namiętność ą. 

Adwokat na półwyspie Bałkańskim jest 
zawsze równocześnie i politykiem i Stoi- 
kow był nim całą duszą, szczególniej od 
czasu, gdy znalazł doskonałego pomocnika 
w osobie Aleksandra Kryłowa, na którega 
mógł zdać kancelaryę i sprawy sądowe. 
Sam poświęcił się wyłącznie pracy publi- 
cznej na posiedzeniach Sohrania, w któ- 
rem zdołał juź zająć wybitne stanowiska 
przywódcy opozycyi, poza tem uprawiał 
niezliczone intrygi, któremi musi posłngi- 
wać się człowiek, marzący o stanowisku 

Sofia była właśnie w przededniu wielkich 
zdarzeń. Rządzące ministerynm chwiało się 
w _ odstawach, zaś jeśliby upadło, książę 
byłby zmuszonym stworzyć nowy gabinet 
z członków opozycyi. 

Stoikaw pełen był różowych nadzii 
oczy jego odbijały najweselsze myśli, gdy 
elegancko ubrany, star nnie utryzowany 
jak zwykle w godzinie śniadaniowej prze- 
kraczał próg jadalni w swoim pięknym 
domo. 


_ Ciąg dalszy nastąpi. 


KRAJOWA FABRYKA RĘKAWICZEK, BANDAŻY i t. p. —— 


Br. BILEWSKICH w Krako 


rękawiczki 


ość! rę 


ie, 


obok kościoła N. P. ŻEM poleca i dobroci 


W Bierzanowie w niedzielę odbędzie 
się otwarcie nawego włościańskiego 
gpinzda sokolego. 

Skargę na pp. Eazeza i Rimlera 
4 gwałi publiczny, ograniczenie osobistej wol- 
"mości i niebezpieczne pogróżki, wniósł imie- 
niem p. Henryka Snessera do sądu karnego 
adwokat dr Rabinowicz, a nie dr Heski, jak- 
żeśmy ta przed paru dniami mylnie donieśli. 

Na urlop wyjechał dyr. policyi radca 
dwarn Korotkiewicz. Zastępuje go starszy 
komisarz Rękiewicz. 

Niepotrzebny alarm wywołali wczo- 
raj mieszkańcy ul. Floryańskiej 13, którzy 
zaniepokojeni dymem, wydobywającym się 
z komina, zawezwali na ratnnek straż pożar- 
ną. Dym wracał się z komina z powodu wil- 
goci; co skonstatowawszy straż pożarna wró- 
ciła do koszar. 

Pogrzeb prof. Kasparka, jaki się 
dziś o godz. 4 po poł. odbędzie, zamieni się 
w wielką manitestacyę powszechnego żalu za 
zmarłym. Imieniem Uniwersytetu i Akademii 
umiejętności przemówi nad grobem radca 
dr Fryderyk Zoll. Słuchacze Uniwersytetu 
grewialnie wezmą udział w pogrzebie, a na- 
wet wielu, którzy jnż wyjechali na wakacye, 
wracają na pogrzeb do Krakowa. 

Stan wody na Wiśle cizgle jest je- 
szcze nie właściwy. Tego lata nie mieliśmy 
jeszcze ani razu zwykłego stanu wody, który 
ustawicznie waha się pomiędzy 1'65 m, a 
2'50 m, nie mówiąc już o niższym stanie 
wody nie normalny, t. j. poniżej 1*45 m, a 
który u nas zazwyczaj przez cały lipiec i 
sierpień stale się utrzymuje, Woda jest ciągle 
mętua i brudna, a przy podniosionym pozio- 


mie i chłodnej anrze odstrasza nmatorów ką- 
tracą 


pieli, na czem najwięcej 
przedsiębiorstwa łazienkowe. 

Z opery. „Fan 
nach miejsc dramatu. 
pożegna publiczność krakowską, sympatyczna 
i wytworna artystka p. Irena Bohnes. Będzie 
to ostatni występ w tym sezonie. Fausta od- 
śpiewa p. Orżelski, zań Mefista p. Didur, 

W sobotę zostanie przedstawione po raz 
pierwszy wspaniała dzieło kompozytora wło- 


wszystkie 


skiego Arrigo Boita „Motistofeles*: główną 
partyę odtworzy znakomity nasz śpiewak p. 
Didur Adam. 


Opera ta powtórzoną zostanie w niedzielę. 

Czytelnia Akademicka im. Adama 
Mickiewicza uprasza słuchaczów U. J. mają: 
cych wziąć ndział w pogrzehie prof. dr Ka 
sparka, by zebrali się w lokalu Czytelni ul. 
Jagiellońska 1. B II. p. w dniu pogrzebn o 
godz. 8!/4 popołudniu. 

Dwa ważne zdarzenia zaszły w 
Krakowie, o których wskutek karygodnej 
lokkomyślności naszej zapomnieliśmy poinfor- 
moówać naszych Qzytelników, Na szczęścia 
zarojestrował je wychodzący w Krakowie 
dwutygodnik „Interes“ i dzięki niezwyczaj- 
nej snmienności reporterskiej tego organu, 
podajemy oba te fakta dokładnie z jego ła 
mów przedrukowana: 

Hewtyalstwo. Jeden 2 parohków n firmy Ha- 
wełka. posprzeczu się z drogim. a wpsdłezy W pa- 
syę nchwycił go zębami zn ramię i w okropny 
sposób kąsał, sprawiejąc mu ból do niczniesienia 
i nie puścił ga mima tegn, ża kilku parobków od- 
rywnło go i Jalo konewkumi wodę, aż dopiero je- 

en znalazł sposób odeiągnięcia go. Gdyby nie to, 
že poszkodowany miał wypńdkowo grubą burkę. 
byłby mu wyrwał kawał ciała. Awantnrnika are- 
sztowano, 

Znown zabity zastał przez tramwaj 
95 lipca na ol. Florynńskiej pies i to bardzo ba 
dny, którego nazwiska na razie dowiedzieć się 
nie mogliśmy. 

Z ofiarowanych przez cesarza 
25.000 kor. na powodzian w Galicyi otrzy- 
mały powiaty podgórski i wielicki 5.000 kor. 
7 kwoty tej starosta podgórski hr. Starzeń- 
ski otrzymał do dyspozycyi 3000 kor., a sts- 
rosta wielicki Szczerbiński 2000 kor. 

Stypendyum naukowe do Włoch 
i Grecyi otrzymali od ministra oświaty pp. 
Ostrowski, prof. gimn. podgórskiego i dr Jan 
Pawlikowski, prof. gimn. TTT. w Krakowie. 

Znowu katastrofa kolejowa. We 
wtorek rano o godz. 11°20 najechała ma- 
szyna przy zestawian'u pociągu ciężarowega 
Nr. 1087 na dworca w Oświęcimiu na wóz 
ambulansowy (Dienstwagen), w którym znaj- 
dowała się trzech kondnktorów, pełniących 
służbę. Skutek uderzenia był fatalny: wóz 
ambulansowy rozbił się na drobne szczątki, 
a trzej konduktorzy doznali takich obrażeń, 
iz, jak oględziny lekarskie wykazały, nia bę- 
dą już nigdy zdolnymi do służby. Kondukto- 
Towi bowiem pomacniczemu Ringowi pę- 
kła czaszka tak, iż walczy ohecnie ze 
śmiercią, a konduktor Wincenty O sieja i pro- 
wadzący pociąg Karol Rranek doznali sil- 
nego wstrząśnionia mózgn, skutkiem czego 
Osieja dostał nawet obłędu. Zaznaczyć 
jeszczo należy, iż Branek doznał już raz 
wstrząśnienia mózgowego w pamiętnej kata- 
strofie pod Czarną — i teraz leży chory nie- 
przytomnie. 

Wszystkie trzy ofiary 


są konduktorami 


kolei państwowej, podczas gdy wypadek 
zaszedł na dworcu, będącyw pod zarządem 
kolei półnoenej i wywołany został wy- 
łączenie niedbalstwem służby nord- 
bańskiej. 

To też całkowitą winę ponosi kolej półna- 
cna, na której nieoględność i niedbalstwa 
służha kolei państwowej nieraz się już uska- 
rzała. 

Pięć osób pokąsanych przez ko- 
ta wściekłego. W Łojowej, położonej 
między Nadwórną a Delatynem, wściekły kot 
pokąsał żyda. Wskutek tego urządzano polo- 
wanie i udalo się niebezpiecznego kota schwy- 
tać. Zamiast wściekłe zwierzę zabić, wsadzona 
je do worka i w ten sposób przetransporto- 
wano do Dałatyna, celem utopienia w Prncie. 
Manipulowano jednakże z workiem bardzo niea- 
ględnie, gdyż kot zdołał umknąć, poczem po- 
kąsał w Delatynie 4 osoby. Wszystkich po- 
kąsanych odwieziona do zakładu dra Bujwida 
w Krakowie, 

Tajemniczy mord we Lwowie. 
Do wiadomości zamieszczonej pod tytułem 
we wczorajszych „Nowinach*, donoszą ze 
Lwowa, że śledztwo wykazało, jakoby służąca 
Kulikowska padła ofiarą przypadku, a nie 
morderstwa. Cierpiała ona mianowicie na cho- 
robę ów. Wita i musiała dostać jej ataku na 
miejscu ustępowem, przyczem wpadła do dołu 
kłoacznego, gdzie znalazła śmierć! 

Z rozpaczy za żoną strzelił sobie 
we Lwowie przedwczoraj z rewolwern w 
nsta strażnik przy wadze, Józef Ch. Czynu 
rozpaczliwego dokonał w urzędzie targowym 
przy pl. Zbożowym, gdzie zamknął drzwi na 
klncz. Po otwarciu ich, spostrzeżone despe- 
rata stojącego nod murem nad kałużą krwi, 
spływającej mu z ust na podłogę. Wezwano 
pomocy stacył ratunkowej. Lokarz skonstato- 
wał, że stan zdrowiu wtrażnika na razie nie 
jest groźnym, może najwyżej stracić zupełnie 
albo częściowo mowę z powodu uszkodzenia 
języka. Desporat miał jeszcze na tyle siły, 
że sam obmył sobie twarz, poczem odstawiona 
go do szpitala. 


Nekrologia. Stanisław Pardalowic 
sztuki dvakarskiej zmarł 1 b. m. w 


towarzysz 
Żakoponem. 


Z Podgórza. 


Budowa toru kolejowego z rzeźni miej- 
skiej do stacyi Podyórze-Płaszów utknęła na ra- 
zie w mimisteryom rolnictwa. Ze względów bo- 
wiem na wał ochronny w razie wylewów Wisły, 
nie moglo się dotychezns ministeryum rolnictwa 
zgodzić na budowę .egoż toro w miejscu przez 
gminę proponowanem. Obeenio jednak sprawa po- 
stąpiła ouprzód i niebawem nadojdzie formalne 
ozwolenie na budowę linii kolejowej tak ważnej 
in m. Podgórza 

Celem bowiem tej kolei będzie ułatwienie rzeż- 
nikom wywozu bydła do Wiednia i dalej, a prze- 
dowszystkiem umożliwionem zostanie bicie bydła 
na miojsca w rzeźni; tem smem więc hezpóśre 
dni i natychmiastowy, ben większych kosztów 
transportu. wywóz mięsa na rynki targowe przy: 
czyni wię wielce da wzmożenia ruchu lapdlo- 
wra 

Co prawda jest jeszcze jeden sęk w tej spra- 
wio  Wojskawość, którn tak chętnie zawsze i 
wszędzie żywi się kosztem gmin naszych, która 
dla siebie wszystko na pół daruo otrzymuje. tu- 
taj stawia wygórowane warunki Za przecięcie bo- 
wiem drogi fortecznej torem kalejowym, skutkiom 
czega droga ta w małej cząstce musiałaby być 
przebudówaną — żąda wojskowość a% 11000 ko- 
ron! Gmina koszt tej przebndowy obliczyła tym- 
czasem na 4.000 tylko koron, skutkiem czego woj- 
skowość spuściła już nu 6.800 kor Lecz i przeciw 
temo założyła gmina rekura, ofiarowając się wła- 
«nym kosztem drogę wspomnianą przebudować, 
co we własnem zarządzie kosztowałoby ją niewiele 
po nad 2.000 kor Że mine dopnie swego, nie 
możemy wątpić, gdyż znany jest magistrat pod- 
górski ze swej energii i z tego, że wszędzie umie 
się „targować” 

Jarmark miegięczny, który odbywa się w 
każdą środę po pierwszym, był onegdaj bardzo 
mało ożywiony, co przypisać należy tego ocznej 
klęsce żywiołowej. 

Podczas poświęcenia kaplioy 00. Re 
demptorystów popełniona trzy większe kradzieże 
Na razie sprawców kradzieży nie przyłapana, eż 
dopiero wczoraj aresztowała policya podyórska nie- 
jaką Ewę Wątrobę, służącę p. Mąkoszowskiego 
z Prądnika, która systematycznie okradojąc awego 
chlchodawcę, puściła się obecnie na szersze pole, 
opernjąc już „po świecie”. Pierwszy występ je- 
dnak w kościele 00. Redemptorystów nie udał się 
jej. za co odpokutuje n Michała. 

Z mi tu. Sekretarz naczelny p. Kowal- 
ski powrócił już z urlopu i objął obecnie urzędo- 

ia 


Mianowania w szkolnictwie. 


wnesyom św. Anny w Krakowi 
goi M. Weigla w gimn. św. Jacka w 
W. Smolickiega i F. Nagorzańskiego w gimn. IT 
w Krakowie: W. Krajewskiego i J. Gynrcsaka w 
gimn w Podgórzu; K. Bielozyka w gimn. w Bo- 
chni; R. Kantorka w gimn T. w Tarnowie; W. 
Kurka. 
TI. w Tarnowić Kozaka, A. Syruczka i $. Ko- 
ładziejczyka w gimn. w Jaśle; E Przychockiega, 
J. Bajera, A. Utachika i A. Picbora w gimn. 
Nowym Sączu. P. Vogla i W. Wolnego w gimn. 
w Wadowicach; T. Tenwina w gimn ~ Brodac 
W. Moronia w gima. w Dębicy J. Lambera w 
gimn, w Drohobyczu; A. Nowaka w gi 

rosławiu; W Źłobickiego w gimn. II. we Lwowie; 


A. (wikowskiego i P, Kosińskiego w gimn. | 


iego w gimn. IV. we Lwowie: dra 
go i 5 Talkawskiega w gimn. VI 
E SŚchlingiera, IL Rychtern, A. Wan- 
dasiaw cza 1 A. Malejke w gimn. w Rzeszowie; J 
Frielmanua w gimn. w Samlurze: ks. P. Patryłę 
w ginu. Franc A. Prze w 
gimn. Franc. Tóz, we Lwowie; J. Kocyana w gimn. 
w Sanoku; J. Zajączkowskiego w gimn. w Suno- 
ku; S. Modyczkę w gimn. I. w Tarnopola; W. 
Tarlikowskiega w gimn. Franc. Józ. wa Lwowie: 
Z. Wursta w gimn. Franc. Józ. we Lwowie; T. 
Hula w gimn. Franc. Józ. w Tarnepoln; 9. Matz- 
kego w II. realnej wo Lwowie; S. Saskiepo w II. 
realnej w Krakowie, L. Kwiatkowskiego asyst. do 
rysunków w I. realnej w Krakowie Dok. nast. 


Z Zakopanego. 


Zakopane, 3 sierpnia. 
Humorystyka wiecówa. 

Oj te wiece zakopiańskie! Są to ładne 
bardzo zebrania. o tyle, że piękne panie 
i panny stanowią co najmniej połowę pu- 
bliczności, bywają zawsze bardzo długie i 
nieraz bardzo zabawne.. Ostatni wiec go- 
ści przedstawiał nie mało materyału do 
hmmoreski — ale takiej jak „Wesele“, co 
ta jest historyą „ogromnie wesołą, a przez 
te ogromnie smntną*.. 

Wiec gości rzucił arcycharakterysty- 
czne światło na stosunki zakopiańskie, 
które wypełnia walka między partyą dra 
Chramca a dra Janiszewskiego. Na wiecn 
rej wodzili zwolennicy dr „Janiszewskiego 
i cokolwiek by ten zresztą bardzo sym- 
patyczny i wymowny lekarz był powie- 
dział, piękne i mniej piękne panie „uchwa- 
liłyby* mn to wszystko bez wahania. 

Wiec obradował nad najpilniejszemi po- 
trzebami Zakopanego. Te najpilniejsze po- 
trzeby to według dr. J. i pana Becka 


kanalizacya. Panie na wiecu nie słu- 
chająe wcale głosu prof. Marchlewskiego, 
który tam reprezentował zdrowy rozum, 
zaleci 


skwapliwie budowę kanałów, a 
y tem dołów kloacznych“, jak 
tego życzył pan dr Tan. Dyskusya 
na temat „dołów* była długa. „kanaly“ 
powitazo oklaskami. Nikomu jednak nie 
przyszło na myśl zapy:ać szan. dra Jan.. 
wymownego rzecznika kanalizacyi, ile też 
jego zdaniem. kosztować będzie kanaliza- 
cya w Zakopanem * 

Otóż kanały zakopiańskie kosztowałyhy 
około 2 milionów koron. Ciekawiśmy, kto 
gminie i komisyi klmatycznej na te ka- 
nały, choćby były najpotrzebniejszą po- 
trzebą, pożyczy pieniędzy i z czego gmina 
ewentualnie spłacićby zdołała tę poży- 
czkę? 

Zakopane potrzebuje dobrej wody, więc 
wodociągów i potrzebuje światła ele- 
ktrycznego. Te dwie inwestycye po- 
chłoną cały możliwy do nzyskania kapitał. 
i dobrze będzie, jeśli ten kapiłał wystar- 
czy (bo kosztorys firmy Rumpel-Waldeck 
na wadociągi, który ma dr Janiszewski, 
jest o 60%/, za niski). „Tehwalać* dalsze 
inwestycye jak np. kanały, to znaczy ba- 
wić się bezcelową gadaniną, mleć pustą 
słomę Możnaby również uchwalić hudowę 
wielkiego magnesu na Giewoncie, któryby 
zbliżył księżyc do Zakopanego: projekt 
mógłby być arcyponętny ale pas d'ar- 
gent pas de Suisses, i bez możliwości zdo- 
bycia mamony na wykonanie nie warta 
podnosić projektów. Niech dr J. wraz z 
panem RBeckiem lepiej kanalizacyą prze- 
ciw drowi ('hramcawi nie wojują, ho wo- 
jują równocześnie przeciw zdrowemu Toz- 
sądkowi. 

Zakopanemu główuie potrzeba porzą- 
dku Ten porządek jednak w znacznej 
mierze zależy jednak od samych gości i 
od samych włascicieli domów i zakopiań- 
skich przedsiębiorców (jak to słusznie 2a- 
uważył dr Marchlewski). Dr Marchlewski 
odważył się też powiedzieć na wiecu, że 
nasza P. T. publiczność nieraz sama grze- 
szy bardzo przeciw kulturze, a ukazy władz 
temu złemu stanowi nie zaradzą... 

Że stosunki zakopiańskie wcale nie są 
ponętne. że niedbalstwo i niedołęztwo 
tamtejszych obywateli i władz zasługnją 
nie raz na surowe skarcenie, że Zakopa- 
nemu daleko jeszcze od zrównania się z 
nzdrowiskami zagranicznemi — to fakt. 
Ale hnmorystyka wiecawa zaiste na ta 
nie pomoże! Mniej kłótni, panowie. mniej 
plotek, mniej gadania na wiatr i proje- 
któw szumnych a bezcelowych! ls. 


Telefonem i Telegrafem. 
Papież Pius X. 


Instalacya nowego papieża. 
Rzym, ^ sierpnia. Dziś zdjęte zostały 
pieczęcie z komnat Leona XIII, przyczem 
interweniowali dziekan konklawe i spad- 
Kobiercy zmarłego. Jutro powróci kaplica 
sykstyńska do dawnego stanu. Dziś ode- 
szły też pierwsze pisma ofieyalne z Wa- 


tyknnu do dworów europejskich. donoszą- 
ce o wyborze Piusa X. 


5 sierpnia. Papież udał się 
wczoraj rychło na spoczynek i spał 
do godziny R rano, poczem w przybacznej 
kaplicy odprawił mszę św. Wszyscy urzę- 
dnicy Watykanu, a także i dr. Lappuni, 
jako przyboczny lekarz, pozostają nadal 
na swych stanowiskach. 

Jutro przyjmie też papież członków cia- 
ła dyplomatycznego uwierzytelnionych przy 
Watykanie. Kancelarya zajętą jest odpo- 
wiedziami na tysiączne depesze gratula- 
cyjne, jakie nadeszły do Piusa X. 

KRoronacya. 

Rzym, 5 sierpnia. Aby umożliwić wszy- 
stkim kardynałom wzięcie udziału w ko- 
ronacyi, odbędzie się ona w tę niedzielę 
w kościele św. Piotra, 

Dzienniki przedrukowują okólnik Zanar- 
dellego do prafektów, zabraniający im bra- 
nia udziału w nabożeństwie i uroczysto- 
ściach koronacyjnych, ponieważ nowy pa- 
pież nie zawiadomił rządu włoskiego o 
swym wyborze. 

Sekretarz stanu. 

Rzym, 5 sierpnia. Sekretarzem stanu. 
wedle zapewnień sfer watykańskich, zo- 
stanie mianowany Ferrata. $ 


Przekupstwa węgierskie. 

Budapeszt, 5 sierpnia. Nadeszło tn ce- 
sarskie pismo, przyjmujące dymisyę Szapa- 
rego. 

Komisya śledcza przesłuchiwała dal- 
szych świadków, z których zeznań odsła- 
nia się coraz jawniej straszna korrupcya 
polityków węgie.skich. Hr. Juliusz An- 
drassy skarżył się, że chciano dopuścić 
się na nim wymuszenia groźbą wplątania 
go w tę afere. Kwestya żelaznego listu 
dla Dienesa jeszcze nie rozstrzygnięta 

Nowe rewelacye. 

Budapeszt, 5 sierpnia. Pewien dzien- 
nik prowjncyonalny wskazuje na Baraba- 
szą, jaka aranžera przekupstw w parla- 
mencia i zaręcza również, że Papp wtedy 
dopiero wyjawił przed Izbą całą rzecz. 
gdy jeden z opozycyjnych posłów nie d 
stał przyrzeczonej mu kwoty pieni 
i zagroził mu odkryciem usiłowanego przi 
kupstwa, 

Wiedeń, 5 sierpnia. „Polit. Corr.“ do- 
wiaduje się, że hr. Gołuchowski polecił 
wszystkim zagranicznym urzędom austro- 
węgierskim poczynić kroki, celem uwię- 
zienia Dienesa. 

Austrya protestowała! 

Wiedeń, 5 sierpnia. „N, Kr. Presse” 
donosi, że jeden z anstryackich kardyna- 
łów w imienin cesarza Franciszka Józela 
założył ewentualne veto przeciw wyborowi 
kardynała Rampolli, na co ten znown od- 
powiedział protestem przeciw mięszaniu 
się świeckich rządów da wyboru papieża. 
(Od Redakcyi: Kardynałem tym mógł być 
tylko arcybiskup praski Skrbenski, który 
w drodze do Rzymu zatrzymał się dwa 
dni w Wiedniu i odbywał konterencye 
z osobistościami rządowymi. Wynmieniał 
też jego i Koppa włoski dziennik „Gior- 
nale d Italia", jako pełnomocników, którzy 
wystąpią przeciw wyborowi Rampolli). 

Kardynał Puzyna. 

Rzym, 5 sierpnia. Kardynał Puzyna 
wyjeżdża z Rzymu we wtorek 11 sierpnia 
i wraca prosto do Krakowa. 

Skazanie Ossolińskiego. 

Wiedeń, 5 sierpnia. Trybunał wyro- 
kujący skazał dziś b. komisarza skarbu 
Ossolińskiego za usiłowane szpiegostwo 
na rok ciężkiego więzienia. 

Zamach na króla Alfonsa ? 

Madryt, 5 sierpnia. Rozeszła sią tu 
pogłoska o zamachn na króla Alfonsa, 
której siery oficyalne zaprzeczają. 

Zbrodnia belgradzka. 

Belgrad, 5 sierpnia Rząd serbski wy- 
równał zobowiązania zamordowanej pary 
królewskiej, które wynosiły 400.000 fr. 
Użyta na to majątku pozostałego po królu 
i królowej. 

Na Bałkanie, na wulkanie. 

Konstantynopol, 5 sierpnia. W osta- 
tnich dwóch dniach poczyniono nowe a 
grożne zamachy na pociągi na linii Sa- 
laniki Monastyr. Ruch band się znowu 
wzmaga. 


ej 


Powódź chińska. 
Port Arthur, 5 sierpnia. W (ita u- 
lewą wezbrane wody zalały miasto, przy- 
czem 700 ludzi straciło życie. 


Cennik Izby hanti. i przem. w Krakowie, 
z dnia 5 sierpnia 1908 r. 


Ruble papierowe 
Marki niemieckie , 
Franki papierowa . . . 
20-to frenkówki w złocie 


U rocza kobieta ma śliczną figurę 
orset „RADICAL WEST niękną i 


mms 


elegan- 
*-w 


w gorsecie Radical "Ymi Meiks 
(W razie poźrzeby proszę Robie karać Gorset Radical przedleżyć. 
Gorset RADICAL peT az "R 


Do nabycia tylko u specyalisty gorsetów 
Hermana Piesena, Kraków, 
Gorset RADICAL Hoa LE 
p ina 


e. Cyrankiewicz. 
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Kilka mieszkań 


nowoodrestaurowanych, o 2 
Inh 1 pokoju z kuchniami 
kaflowemi i wodociągiem 
przy ml. Poniatowskiego 4 
w bliskości dworca kolej 
i poczty zaraz do jajęcia 
nb od wrze Wiadomość 
na miejscu od 10 11 przedp 
(171-1-10) 2 
Przyjmuję Panów 
na smaczny domowy wikt po 
umiarkowanych cenach 
Wiadomość Plac Matejki Nr, 5, 


oficyny. I. p, Nr. drzwi 40. 
171-1 


Kupię rower 


używany w dobrym stanie, 
świeższej marki Łaskawe 
zgłoszenia nl. Krupnicza 1. 8. 

u stróża. 170- 


Wilhelm Fenz 


Kraków, Rynek, róg Szewskiej 

poleca 36 50 100 
Tapety w wielkim wyborze 

pó, siakiaj cogis 
Karty korespondencyjne 

krakowskie, patryat. I fantazyjne, 
Skórkowe angielskie szkatułki 
Bloki, eritores. puzderka. Przy- 
bory do fualety z celulozy. Ra- 
kiety, kule i wszelkie przybory 
do denisn. Lalki, gry towarzy- 
skie i ogrodowe. Zabawki dre- 
wnlane z Jaworowa. Woda ka- 
lońska, Perfumecye, mydła i 
pudry krajowe i zagraniczne. 


Qwocarnia w Sukiennicach 


+ ESO 
Maryi Madejskiej 
w Krakawie, Sukiennice 30 
od strony ratusza 
poleca w wielkim wyborze i w naj- 
« lepazych gatunkach owoce, a mi 
nowicie: Winogrona, Figi, 
śnie, Brzoskwinie, Morele, Gruszki 
Jnbłkn, Melony. Śliwki, Renklody 
1 wszelkie szlachetne owoce pa 
cenach niskich, poleca również 
tegoroczne orzechy amerykańskie, 
oraz wszystko. co wchodzi w ze- 
kres delikatesów. Wysyłki mikn- 
tecznim rię odwrotną poc: 
23 a 


00 


MAGAZYN KATOLICKI 


MARIE“ 


Raneri dziecięcej 
dla dziewcząt i chłopców 


ul. Sławkowska 12, |. p. 


vis-a-vis Hotelu Grand, w 
domu, gdzie mleczarnia Wnej 
26 Dobrzyńskiej. 44-300 


Wyborowe 
Morele 


duże, w najlepszym gatunku, 

6 kę. ee wysyła pocztą 

a 3 kor. (85-32-300) 

Qena na GA w sklepie 
za 1 kg. 28 ct 


ANTONI SIEKACZ 


Kraków, Szewska 2 


handel Delikatesów, owoców 
krajowych i zagranicznych. 


Zastawione brylanty 


perły, złoto i srebra wyku- 
puje się bezpłatnie celem 
zakupna pe najwyższych ce- 
nach. Wiadomość w Admin. 
działu inserat. „Nowin“, ul. 
św. Jana 1. 30. (127-19-300) 


W kamisowym Zakładzie 


SPRZEDAŻY i KUPNA 
H. TELESZNICKIE] 


przy ul. Szewskiej Nr. 10,1. p. 
można tanio nabyć: Garnitury 
mebli, Fortepiana, Pianino. kilka 
Sypialni stylowych orzechowych 
i machoniowych, Kredensa. Stoły 
do jadulń. duża Gabilotka skle- 


powa. Obrazy. Broń staroż, Biżu- 


teryę, Kaseta srebrna na 12 osób, 
Brylanty, Dywany perskie i ang.. 


Porcelanę saska, Rogi jelenie, Gar- 
derohę damską i męską, Mudury 
urzędnicze i wojskowe. oraz różne 
przedmioty antyk. istere. Zakład 
przyjm powyższe przedm w komis. 


(1643-59) 


MAGAZYN NOWOŚCI 


M. Skórczewskiego i Polakiewicza 


w Krakowie, ul. Floryańska 1. 13, 
poleca (169-1-150) 


Bieliznę męską ze słynną marką Lwa. 


szy fabryczny skład 82. 50-800 


PARASOLEK 


Parasoli, Lasek zy pyyz e ceny 
, 


bez konkurencyi ~ 
nadto poleca w wielkim wyborze 

PASKI, woalki, Boa gaz. Kołnierze. 

Rękawiczki, — Pończochy i Skarpetki 


męskie i dziecinne 


Anastazy F'roncz, Kraków, Floryańska 17. 


Najwięka. 


Zakład pogrzebowy Jana Wolnego 


jedyny w Krakowie, 
posiadający własną fabrykę trumien. — Wielki wybór tru- 
41—300 mien metslowych i z drzewa. a 
Główny skład ul. św. Tomasza. L. 4., tuż przy plecu Szczepań- 
skim, telefon nr. 381. — Filia przy ul. Kopernika L. 6. 
Zakład urządza pogrzeby od najskromniejszych do najwapanial- 
szych ze znany ścisłą panktualnością. uchylając pozostałej rodzinie 
wszelkich trudów. — Zakład podejmuje się przewozu i spro- 
wadzania zwłok ze wszystkich krajów Europy. 
Ceny możliwie najniżąze, na żądanie spłata ratemi miesięcznymi 


= Potrzeba zaraz = 
2 czeladzi kawalerów 


a mianowicie siodlarzy | rymarzy, zajęcie stałe zimą 
i latem. wynagrodzenie podług zdolności. Wiadomość 
w warstatach EDWARDA MUCKA w Krakowie. ulica 
Zwierzyniecka 25. w Tarnowie Krakowska 28.  168-4- 


Wiktor Czaplicki 


JUBILER, w Krakowie, Rynek gł. 7, 


poleca swój skład wyrobów złotych i srebrnych, przyjmuje obsta- 
Ipnki. reperacye i zamiany. Złoto, wrębro i drogie kamienie zaku- 
puje. Największy wybór pięrńcionków znręczynowych oraz biźuterył 
potryotycznej Mam na układzie zegarki złote damskie i mga 
z najlepszych fubryk snwajcarakich (161-38-19) 
Słynne Schaffhausen i Omega - Ceny najniższe. 


SCHAMPOOING 
PETROLE 


czyści, zapoblega wypadaniu | rozdwajaniu włosów 


Wiskida Remi, Kraków, Plac Maryacki, 


Perfumerye. — Fabryczny skład grzebieni. 


(128-12-3000) 


Wielki wybór ołecodraków, chromolitografii, sztychów, 
fotografii na poreełanie, oraz olejno malowanych na 
płótnie. Korpusy z drzewa, żelaza lub porcelany poleca 


Specyalny Skład artykułów dewocyjnych 
K. Zajączkowskiego, o wyzków 


pluc Maryscki 8. 


Rzadowo (Gy uprawniona 


| FABRYKA WOD NINERALNYCH SZTUCZNYCH 


I SPECYALNYCH LECZNICZYCH 
pal firmą 


K. RZĄCA i CHMURSKI 


w Krakowie, ulica św. Gerirudy I. 4 


wyrabią pod kontrolą Komisyi Przemysłowej Tow Lek, Krak. 
polecone przez toż Towarzystwo 
Wody mineralne, odpowiadające składom chemicznym, jak: 


Woda bilińska, Gieshueblerska. Selterska, Vichy, Maryen- 
badzka, Homburg. Kissingen, tudzież specyalne lecznicze, 
jak: litowa, bromowę, jodową, żełazistę. kwaśną. oraz wody 

lecznicze normalne z przepisn prof. Jaworskiego. 
Sprzedaż cząstkowa w aptekach i droguerzsch. Cenniki na 
7 18-100 żądanie franco. 


Dla przejezdnych: 


Drobiazgi na prezenta, najmodniejsze papiery listowe fabryk kraj. 
i zagran., wszelkie przybory da pisanja, rysowania i malowanie, 
polecają nejtaniej 


JANECZEK i WOJCIECHOWSKI 
SKŁAD PAPIERU 


w Krakowie, Rynek l. 8, naprz. kość. św. Wojciecha. 


BILETY WIZYTOWE, (11013-150) 
zawiadomienia ślubne drukowane i litogratowane. 


K. TOMASZEWSKI W ZAKOPANEM 


Krupówki 1. 35, vis-a-vis hotelu „Morskie Oko“ poleca Sz. P. T. Publiczności 


NOWO OTWARTY MAGAZYN 


porcelany, fajansów, 
Wyrobów skórkow 
krawatek, rękawie 


ek i kaloszy. 


szkła, lamp, wyrobów alpakowych, herbaty. 


ch, przyborów toaletowych, do szycia, haftn i robót ręcznych, bielizny męskiej, 


życzliwym i łaskawym wzplędom. Ceny krakowskie. 27 10-300 


Materye wełniane 


Perkale, Batysty, Płótna i Szyrtyngi, 
Bieliznę stołową Bieliznę męskąi damską 


własnego wyrobu, Flanele, Barchany, Płócienka, Zefiry, Kretony, Bluzki 
i Halki gotowe, Koce, Kapy, Chodniki Wyprawy Ślubne poleca 


Tani Sklep Chrześciański „Pod Kościuszką” 


W KRAKOWIE, UL. MIKOŁAJSKA L. 1. 


Zlecenia zamiejscowe wysyła 


(83-29-00) 
ię odwr. pocztą. — W niedziele i święta sklep zamknięty. 
Ceny niskie, stałe, ŻE 


KRAKOWSKIE 
Towarzystwo Pomocy Kredytowej 


przy Zakładzie zastawniczym w Krakowie, Wiślna 3 
przyjmuje WKŁADKI OSZCZĘDNOŚCI i 


płaci 


Ol 


(108-18-20) 


„SARMACYA- 


Skład wszelkich druków i formularzy 
Kraków, ul. Szewska 2. 


poleca po znacznie z 
drnki sądowe, do wła 
nych i do władz kale 


Lekarzy i Apiekarzy 


Kółak rolniczych i spółek handlowych. Druki gminne i magistrac 
tetów zabaw, drnki gospodar: 


onych cenech; druki kościelne i purafinlne, wojskowe i 
korbowych i da urzędów polntkowych, do władz politycznych. da wladz szkol- 
wych, druki dln c. k. Prokuratoryi pu 
liczkowych, druki dla e. k. Poczty i dla e. k. Policyi, druki dla pp. 
Druki dla pp. Przemysłowców i Kopców. dla pp. wiu: 


do władz wojskowych, 


va, Kon ORZO 
Adwaknati 


ności i Towarzystw ga- 
i Notarynszy, dla p 

eli domów i hoteli, dla 
owe, draki dia Komi- 


je. draki 
Jeśnicze. 


Prócz tego znajdują się na składzie pokwitowanie dla fankcyonoryuszów publicznych. dla pensyoniatów 
1 dla osób prywatnych na pobory z kas pablicznych i t. d 


Nadto „Sarmacyn* 
firmowe, kartki i listę pośmiertne 


przyjmuje wszelkie zamówienia na bilet 


ytowe, zaproszenia ślubne, koperty 
|, zadatwiniąc je szybko, dokładnie i gostawnie, 
(87-1-) 


afisze, programy i t 
po cenach nader umiarkowanych 


Fotograficzny 
krajowy zakład dla 
produkcyi kart poczt. 


hbrometrebrnych i atelle fotogra- 

ficene ZACHARSKI 6 WJ, GAR- 

GUL w BOCHNI poszukuje 
kilku  (167-3-2) 


retuszerów 


w Krakowie, którspby klisze 
przyjmowali do rotuszu, 


„KAWA ZDROWIA“ 


wyrabiana przez fachowych Iudzi 
z najpożywniejszych produktów 
roślinnych, zastępuje w zupełności 
zwyklą kawę, zatem przewyższa 
wszelkie fabrykaty niemieckie, bo 
nie jest żadną domieszką ja np. 
Kneipowska. Kilogram kosztnje 

tylko 70 ot. (60-23-25) 

Wszędzie do mabycia. 


Waśniewski, Łuczko i Sp. 


Fabryka „Kawy Zdrowia* 
w Podgórzu. 


> 


L. TOMASZKIEWICZ 


optyk w Krakowie 


przy ul, Florysńskiej 2, hot. Drezd. 
poleca okalary, cwikiery, lornetki, 
barometry, termometry, nrządza 
dzwonki elektr. telefony, gromo- 
chruny, po cenach umiarkowanych. 
Telefon Nr 309. (65-16-150) 


PIERWSZY ZAKŁAD 
POGRZEBOWY 


Al, SZAFRAŃSKIEGO 


w Krakowle, ul, Mikołajska |. 16. 


Składy oraz własny wyrób tru- 
mien, ulica Kopernika |. 89. 
Ceny najniższe, bo od 35 zk. 
trnmny metalowe, a cd 16 złr 
trumny dębowe. (71-20-150) 


ONION ONION NINNNIOIOINNCYO OO 
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Zalożona w roku 1866, ==<====== 


DRUKARNIA 
iw. KORNECKI 


w Krakowie, Rynek główny 1. 8, I. pa 


(paprzeciw kościoła św. Wojciecha, nad sklepem Wnych 
Porębskiego i Zimlera) 


będzie i nadal po śmierci ś. p. Wincentego Korntckiego 
prowadzoną pod tą samą firmą. 


Kierownikiem drukarni zostaje eyn zmarłego właściciela 


BRONISŁAW KORNECKI, 


który kończył Akademię graficzną w Wiedniu, 
pracował w zawodzie drakarskim za granicą, a miano- 
wicie w Berlinie i Lipsku, to też duje zupełną gwa- 
rancję, że wchodzące w zakres tego zawodu roboty będą 
wykonane zupełnie wzorowo, dokładnie i panktnalnie. 


Obejmując po ś. p. Ojon moim drukarnię, dziękuję 
P. T. Klientom za zantanie, jakiem obdarzali przez Jat 87 
mego s. p. Ojca i zarazem ośmielam się upraszać o dalsze 
względy i popieranie mię. 


|OlOOJOJOI0jO pigo noia 


Z poważaniem 
Bronisław Kornecki. 
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JÓZEF BIALIK 


W KRAKOWIE, 


UL. FLORYAŃSKA 51. SZPITALNA 17. TEL. L. 502. 
=FABRYKA= (860), 
WYROBÓW MASARSKIGH I SKŁAD WĘDLIN 


POLECA WĘDLINY WSZELKIEGO RODZAJU 
JAKOTO: SZYNKI, ROLADY, POLĘ- 
DWICE PIECZONE | WĘDZ. KIEŁBASY 
POLĘDW., KRAJANE I SIEKANE, SŁO- 
NINĘ BIAŁĄ | WĘDZ., ORAZ SMALEC 
POLSKI W WIĘKSZYM ZAPASIE == 


(143-3-) 


paa 


Redaktor odpowiedzialny i wydawca: Ludwik Szozepańnki. 


Z drukarni Władysława Tendorczuka i Ski w Krakowie, Basztowa. Hotel centralny. Teleton Ñr. 510, 


